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FiilsHa pójdzie i» uslgpsfwirish do oslaiecznych granie!

I !? imI
Chsmsk, Drohiczyn, Janowo, Korzec,

F'cvskirówą Starokonstan^ynów odzyskane!
K o n a . - w j . u J n  ■**% i S ^ s - t e f c f c r u .  s a n o r a i J X 9 f l ; o .

f Warszawa. 28. września.
N a p <łŁ£vy o sią g n ę ły  w ojsk "  n asra  c ję tc K w n 
S&czary.

W rębnię Onodlna Puśdg zn orfajacym słę 
itU EEjis. tern trwa w  d s ^ y m  ci m. G. "działy 
mmc, postępują; w kkrunku na Pińsk ziajęlj 
Cbomsk, Orbłdczyn i Janowo. gd jie wzięły do 
niewoli sztaby 5S j ?r  dy wiayf piechoty slorie- 
c -tBj i zdobyły 6 ka^H rów  maszynowych, 150 
r j |D ł  \v z 'uómotywą.

Na wschód od Równego oddzucSł Masz korpus 
p  idy Ja«J? «Jep’ zj-^cf^iską m  pc&wy hrr.es Ho-

rj nia, zajął Ktrzec i zuobył 6 dział 1 16 karabinów 
maisr^nowych,

W walkach ppJć Zasławiera nasza płerjwsąa 
br>" ,adla jazdy wzięła 2000 jeńców, 32 karabinów 
maszynowych i 3 cŁJlata.

Wojska ukraińskie, dzSa.ajace Ba wSdhćd od 
Zbrgęza zajęły z naszą pcmoc? Płoskiiów i StWo- 
ko istartynów, biorąc ‘800 jetictór/, 4 pociąg] pan- 
oc-ne, liczce tab ry i w rle  mataryahi technicznego.

Naczelne Dowództwo W. P.
Sztab Generalny.

MRANGEL ZBLIŻA SIL DO B^RDJAŃSKA.
Lyon. 28. wrześn.a. 

(PAT) (Radio). Armia Wrrngia po zajęciu

Aleksandrowska pobiła wojska czerwone kolo 
Iwanówki t obecnie zbliża sie dc 'Berdjańska.

P 9 h o ! u  1x 9  i  m } m i
D m t o a  sra sontetta czy rcziarcstfnetrzny?

Polska pójdzie w ustępstw?ch do ostatecznych granic.
Oświadczył to  p, Trąm pczyrski korespondentowi „Az Esl".

Warszawa, 29 września.
(Tdef.) (in) Warszawski korespondent dżien- 

ątka ,.Az Łsw imał wywiad z marszałkiem Trątnp 
ęzyńsWm. Z wyw-pdtu tego zasługuje na r.wtgę 
wstępujący ustęp: W Rydze 
Polska zdecy«Iuwaną jest pójść w ujstęp^twach 
dBa sprawy pokoju djo ols^atloczriych grenie.

łó o  kryteryum rozgróJi<ozeinK! spornych obsza- niu z W ran®' om

[rów, marszałek uznał przynałetousć retflgijr-? dla- 
nego obszaru, z wyjątkiem skrawka ziem' nad 
'Prypecią, który jest Polsce potrzebny dlo popra­
wienia, ignuniicy wschofdtirei. Na pytan/e, czy Ukra­
ina prowadzić będzie dalej, wojnę na własną rekę, 
OGt5ow'j3dz:ai Trąjnpcz^ński: Ukraińcy u^yntą to 
.chyba na własną odtpow icdzaainość, w pc rozumie-

Sprawa Galieyi wsch. przekracza zakres rokowań konf. ryskiej.
-Odpowiedź p. Dąbskiego na dekJaracyę rosyjską.

Warszawa, 29 września. 
fTelef.) (m) Według otrzymanej wiadomości jRytf v

p. Dąbek] odczytał
na ostatmem posiedlzenu koiierencyi pokojowej 
<Ł*Vlairacyf dćlegary. wfiSskśąjL. Hinn.wia.ca

oidpov ledź na ostatnią dietóa*‘®cyę rotsiyjrką
V7edle tegd ostatana dokłarac: a rosyjska 'cbejmu' 
je sprawy

prztjir ijące zakre  ̂ rc^uwań konierwicyi
jak rap. -prawa Galicy! w sch o d n i

przyczem część pierwsza zawiera .dejak ) stre9Z* 
ozenie poglądów teoretycznych rząlav sowietów^ 
na nlektó'e sprawy, jąk rap. .ma sprawę niepjdte- 
gtości, która w zrozumień i rządu sowieckiego 
równa się (yiku samo-ządowa, poiłącs .raemi z dy« 
ktaturą jeaneń partyi. iPoza tern w deklaracyi so* 
wieckiei fjgiiTuk pytanie, Kto spowodował AWjnę, 
Odpowedź na n < dałaby 

tdmat do d> dki^yi tejretyczny.ch, co byłoby 
Zupełnie zbędrą stratą <ttaSu 

Zdaniem deiogacyi poL&kiei calem korafeitncyi luĄ 
może Łjifó; dyskusyf1 leoretyczna, lecz połcżenA 
•kresu wojnde Na różnicę pogiądów dd. połs* :<ey i 
sowieckiej poświęcono, dość czasu w oł. adadą 
•mińskldh, niema .przeto poy odu dyskutować ebe- 
oniie na temat, do którego rroże waut dnie povtó« 
cić w przyszłości.

DrV"Ta cfcęść defcfc a _iyi so- /3ecLJe; zstwleira za­
sady praktyczne i kojoki strae, 

n.ałeży ie zaibem poddać po(d obrady specyalirym 
komisy:. Dekgacya polska jeszcze raz zaznacza, 
że pragnie położy kres rozlewowi torwu, zwraca 
jednak, uwagę dd. rasy.jskielj, ie  

gfdataiwł%Je pnżez nią terminu 10-drfowego 
Ma c-^rtowiedź pdskr, oos»atfa ebe^kuer ultł- 

matywn-,
co byniajmolei nie ułatwi i nie ptteysj^elslry 

oracy pokojowe!
W odpowiedzi nfe to J°He cćw& t czył,

że pragnął pierwszy zabrać gios na posiedzerm, 
lecz zmienił,''no porządek dzienny. Następnie Jbtfe 
-rmeniem dd. sowieckiej wyraził zgodę na wszy­
stkie punkty zawarte w die<larac:’i polskiej, odery 
tar ej na pos'ed!zente 7-mem, prapoi»uiąc równu- 
•czosnUe zmianę pi n tti 8. w tym sensie, aby punkt 
8-my, do+yc :ący ^rnnestyi rozszerzono tak. 

aby amnCstya dotyczyła również obywateli 
własnych, *

a tkięc c*y to Polaków cskarżoriych o przcsięp- 
stwa. przeciwko PoCsce, czy też ij^oi-yrn przeciw­
ko Rosji, ^diamióra Joftegy należałoby rów-n eż roz
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szerzyć punkt 10 przez sfcw rżenie konwencyi 
Yoti^ulamej i transitów ej 'Poza tem Jcffe stwier* 
Jzil, le

rt|e otrzymał odp^bslcdźi na dek&rbcyę swoją 
zf°żon® na posiedzeniu 7-mem,

W dzśsiejszem oświadczeniu Dębskiego widzi Job 
fe jedyną realna pnopozycye, a mianowicie prcpo- 
zycyę utworzenia poszczególnych tom syi. Propa 
zycyę tę należy zrealizować.

Po przemówieniu Joffegj zabrał 
płbttownle uąbski 1 

zaznaczył, że porządek dzenny dzisiejszego po  
śiedasema został ułóżmy przez sekretarzy cbu 
stron, którzy postanowił* odkład I. głos teń deSega- 
cyi, której członek będzie przewodniczył obradom. 
Następnie Dąfoski zapp ponował

utwOirzenia 4 komteyl, 
nr ano wicie głównej, ierytotryafeej, p r a n e j  i eko 
nomicznet. Joffe- zauważa, że natężałoby przed,e- 
wszystfkiem utworzyć komisyę zawieszenia brorr, 
łmre zaś zorgantz.-. wać w razie potrzeby. Po krót­
kiej dyski syi rtaid ta, spraw® przekazano ją 

do uorofcum^ła ifę pite^wodśniozącydi obu 
f dełes®cył.

Sowiety tworzą nową armią pod wodzą Trockiego!
Natren, 28. września. 

(PAT), (Radło). Wedle wiadomości z Helsing- 
forsu, przedsięwziął rząd rosyjski utwontzenle no­

we} armii rosyjskiej pad nasczełnem dwwództw«r 
TroekJego.

Trocki zapowiada marsz na Warszawą!
Helsingfors. 28. września. 

(PAT). (Teł. Comp.) „Izwiestja** ogfaszatą o* 
dezwe Tteckł&go, w zyw aj cą du dlalszej walki 
r mecłwlco Polsce. Trocki oświadcza, ie  PoWka

nie dbce pokoju i żo trafeta będzie przygotować 
się do kampanii zimowej. Odezwa kończy się 
słowami: Dvr l^uiacya idzie Rygi, a armie 
nasze mosizcniją Aj Warszawy.

PRZEDMIOT OBRAD PONIEDZIAŁKOWYCH.
Ryga, 28 września.

(PAT.) Łotewskie Biuro prasowe podaje: 
iZwłoki Poliwairowa. rzeczoznawcy rosyjskiej de- 
Tegucy pokoj. i to. mbiistra wojny, zostały przewie 
'zionę do Moskwy. W związku z tern, posiedzenie 
koTłferencyi poko jow ej odŁżono do poniedziałku. 
Tematem tej konferencyi będzie odpowiedź rosyj­
ska na detklaracyę polską, oraz odp-wiedź polska 
«a nowe wairimk bolszewickie, jakoteź ra ty f ik a -  
teya niezbędnych ikomisyi, które w poniedziałek 
maja rozpocząć swe prace.

POKOJOWE POROZUMIENIE LEpSZE OD 
ROZBROJENIA

rr4-~*    Ryga, 23 września,
(PAT.) W nr^mnowłe z przed Stawi ceelami pra

yy tnanicsskiej oświadczy! przewodnIczĄcy poi 
sliDej detejgacyi patoi. ponownie z wietkm naci- 
ttdrem, że sprawa roztorpjepia iatao gwaraneya 
poketn śfainśe erę cTa Potekli aktualna o ile obie 
łbrorty zapragną tego równpcześirt i szczerze. 
Lepszą jednak gwiarancyą ueirf-mręcćia, walmy w 
pnzyszłośji jest pokojowe ponazum^emPe. które 
jpsi  głównym oedeim piols&Sej del pokojowej. Dla' 
tago też Polska .przywiązuje mnejsza wagę do 
Łwejstyi rozforotferkia, nęż do ijśutdęcla przyczyn 
jmośW. Zresztą Rząd poAski będzie tsś« starał po za 
wancAi pokoju z powodów gospodarazyiGh zipier 
gsyć sWę Ijczeboa swojej arntó.

EWENTUALNA ORENZYWA POLSKA NA TE- 
RYTORYUM ROŚY1 SPOTKA SI? Z ODPOREM.

W arszawa 29 września 
(Teief.). (m) ,Praw da“ sow-jećka przestrzega 

Rząd poJsik • aby nowych warunków sowredacto 
nńc uwiańaJ za objaw słatonśd -j alby się nie da! 
Anglii1 j Praneyi nakłonić do nowe kampanS za- 
mowej. Ewentu^na ofenzywa polska n® obszarze 
ios^jekłm Spotka się z bezzwzględnym oporom 
robotników rosyfcktch,

.REWOLUCYA ROSYJ. WKROCZYŁA W OKRES
TOLERANCY1 ?“

Warszawa, 29 wrześn a. 
(Teld.). (m) Komisarz sowjooki dla spraw

połsikfrih Leszcayiistó oświadczył, że R^sya jest 
źródłem nfowyczerparydi siły to też bjTłaformef 
raie jazi: zmuszoną ido zawierania pOkotjii Rzâ d 9®. 
wiecki chce dać możność tadowi ryjsyf. kWttzysta- 
nie z dobroć z&etistw poikioju T dte,tego dąży do Jege 
,zawarcia, zwłaszcza, że r&wolucya wkroczyła jut 
w okres toerancyjny.

OLBRZYMIA KONTRYBUCYA NAŁOŻONA NA 
KIJÓW.

• Warszawa, 28. września.
(Teletf.) (m) Na Kijów została nałożona kon*

tryfzucya pół miliarda karbowańców. Kołitrybu- 
cyę mają tafcże płacić robotnicy, którzy porzucY 
pracę i zajęl1 s‘ę spekiiacyą.

OPINIA JOFFE GO O DELEGACYI POLSKIEJ.
Ryg-. 2-1 września.

(PAT.). Przewodpiezacy rosyjskóey de)'egacyi 
IJoAło^wej Joffe w nozsnowic z dzSemąkarzami o- 
taffadćzył. ie  sftanowjislko potskfeigM prez, de+ega- 
cj* pdkjofowej Wywarło m  troi bardzo
eywipaitycaiiE wrażemie. Wstozał też ie  skłiad d«- 
legacyt pdtojowe? od wypadu z Mińsika nre «- 
łeg) lasdbym amżar,iom.’ mimo. że potatenile miłl' 
terne PcAskj zmaiczn-e śię -poprawśto, co jesi paJe- 
pszym dowodem, że Pd-ska pragnę fe^tnjie 
pokoju.

ROZKAZ TROCKIEGO DO ARMII CZERWONEJ, 
k*"" Warszawa, 29 wnześnja,
(Telaf.). (m) Trocki ogłlasńl dio ar mi' czerwonej 

tU’Si)ępiijący rozikaz : Wi^zediiosytskj Cen.tr 'komi­
tet wyfemiaiwtazy sow. postanowił 23 bm wystąpić 
jtfo Rząfdu polsflcóieigo prapMycyą zawarcia w ter 
nilnae 10-dnl!owy,m zawiesaeiiśa bnnj oracz pcudpisa 
fv.& zasadniczych wa.nmkiów pokojowych. Prasmąc 
Jateilaiiwzo^cśei położyć ikires dai a łaniom rlieprzyiia- 
jrietskłrr kamjitelt gotów jest Uczynić znaczne u- 
ptppptrwa na rzecz Potsk?. Dowódcy oraa komisa­
rze EPfiitycznt na fromcł: wtanii wytłumaczyć źo!- 
'tAersom lroritmvym i tyłowym znaczenie u- 
Sttępstw, które rząd sawieoki proponuje polskim 
panom celem aapraestatnia ponownego irazderwu 
kirwł. s

Bolszewicy przywlekli do Polski zarazą na bydło?
„Kslf9gosusg(( grozi wyniszczeniem naszego bydłostanu.

Warszawa, 2S>. września. | obawa, żo zar&za rozrbwzy słę po całej PoUfc* 
Brałostockiem szerzy się w | tom więcej, że zwalczanie lej jest bardzo utrudnia

ne z jt >w-ocbi braku w®tanynartoy. Mlntełe.-atwo Po|. 
njctwn liczy na pomoc za^raiticy w wpfcc i  *| 
ępidemią, tak groźną dla itas&ego rojrfotw*.

(Telei.) (x) W
st-aszliwy sposób zaraza bydła rozatego. t. zw . 
„księgosusz“. Bydło nasze jest mało odporne na 
to zarazę, przywleczoną przez bolszewików. W 
Btełos^ockiem zaraza objęła 90 prc. bydła Istnieje

Delegacya polska zjechała do Suwałk. ,
Rokowania polsko-litewskie zostają wznowione!

Warszawa, 29 września, j sekretarza Szeptyckiego i deleg. Nacz Dowócte 
\Teiler.) (m) Przyjechała z W arszaw  db Su- twa pdułk. Mackieyrcza. Dełegacyia n*t» odnowił 

wałk delegacya polska, złożona z  przadstawciela rokowBuia p°l8Ło-Jitew«kIe w Suwałkach, 
ministerstwa spraw zagr. p. Łukaszewicza, jego

ODEZWA RZĄDU LIT. DO NARODU,
Warszawa, 29 wmześnśa.

(Teki.), (m) Ljtewctka Ag, Telegr. doTK.'si: 
Na nadzwyKaameim pojedzeniu zgronradz eoia 
naród. Litewskiego w sprawie układni potkko-Iitew. 
wchwalorao wydać odiczrwę dlo hidwotśd Ljtwy. — 
Oldiewva ta zawńera zaiperwtn:enre że Litwini waih 

■ cząc do oCISaitniiej krmpłi krwi, giatowi są choćby 
| toporami * siekierami wypędzić najeźdźcę potakie 
go z ziemi ltewtouej w  odeztwie tei powśedzaamie 
jest tskżic, żc 'Polacy zaję-j Eyszyszki na wschód 
od Oram

sobną diepeszę z wyrażnmern zdziratęjaa, że do1
wódrilal się aopfero via Londyn o ultimatum POu 
siklem ,pod adresem Littwy z 2J bm. Nadto w trf*4 
.ęnamie BourgeoSis azłiajffńa, że zwrócił się do 
rządu litm^sMego z prośbą o zarządzenie ewakir 
aicyi -wisizystkich *eretnów litewskich praez wojsk* 
sofwtieclkic. Ponadto zwraca się Bourgeots dc- Rzą­
du polskiego z prośbą o pozostowlenile Ljtwae p<r ■ 
tfnzehimego czasu do wykonania tyich zarządźei’, — 
Wreszteiie wyraża BourgeoK przekonairre,. że w  
interesje Połsilci leży mrzymanie przyjaznych sto* 
aurdców i Litwą.

PREZYDENT LIGT NARODÓW DO RZĄDÓW 
POLSKIEGO I LITEWSKIEGO.

Paryż- 29 września.
(PAT.). Havas. BouJ^eofs,, ppe* Radst Ligi 

Narodów wystosował db Rządu IfłtewsWiegt). teJe- 
grigm « oznajmlechem, że w najbteszytn czasie 
zostanie wymaaaona tomis/yta tontrolTia, tk której 
wybór ?-godz% sv? L̂ ttŷ a i Polska. Równocześnie 
-wyisthał Bourgeośfi w te} sprawte tórug} telegram
i db Rządę perskiego, <2o którego wystosowali o-

OŻYWIONA WYMIANA ZDAN W SPRAWIE 
LITEWSKIEJ,

Warszawa, 29 w-raeśnia, 
(PAT.). Jak podaje „Kurytr warszawski** w 

kołach politycznych mówfą c oiyyyionej wymia­
nie zdań między rządami pofcktm. amerykaó- 
skfcn w sprmóę EtewśikieS. W związku 8 <em- 
pocois:ta)e ptaiwdoPodPbnitó wyjatad 'Purkkjsa do 
Beirflna, ski(d lttewskj minislter S. Z. wy-jedteje d® 
Paryża. ,

NASII LOTNICY POSTRACHEM BOLSZEWIKÓW
(Teleł.) (x) Pismo dla żołnierzy „Front** o~ 

głasza wywiad z ppułk. Serednickitn na temat 
nasze) służby powietrznej w armii. O lotnikach 

i naszych mówi Serednicki z wielkie mi pochwałami, 
lecz twierdzi, że jest u nich nadmiar brawury, co 
zbyt często doprowadza do wypadków. Niedaw­
no na froncie przejęto rozkaz Budiennego, w któ­

rym Budienny zaklina Trockiego o przysłanie k*  
ników bolszewickich, celem przecżwdzłahujla pa­
nice, jaką szerzą polskie aeroplany, W ciąg*
dwóch ataków 100 zabitych. Kadra bolszewicka 
jest bardzo marna. W wiełu wypadkach lotnicy
nieprzyjacielscy dobrowolnie poddah się wraz z 
aparatami polskim oddziałom.
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U  f c r t ó  w
(Od *iaszego specyalnago korespondeni 

Miejsce postoju gldwntj faWMbfy. 25. września.
U.

(I generfała Ga ty .
Nie zważając, że przeszkadzałby w] piacy, 

dziennikarskim zwyczajem wtargnęliśmy do po­
koju generała, oznajmiając mu cel naszej wizyty.

Mając W' scbie jakąy niezwykłą, cłw ytającą 
pa serce rubaszną se* deczr.oś.' ludzi, za pan brat 
te śmiercią żyjących a sen. Gad ca w rdoczre muss 
s5ę z tą „lalą“ znać dobrze, zdyż tajemnicę togo 
podbijania sobie ’udzi bez najmmejszego ze swej 
strony wysiłku posiadł w zupełności Wielki, z o- 
tWartą, opaloną twarzą frontowca i tak.emże o- 
bejśc'em g*m. GaHca zakochany w swych dzie­
ciach podhalańskich których tc furmacyi jest or­
ganizatorem, najlepszym diwódeą i ojcem ząra- 
zem, opowiada nam o swych „strzelcach z p'6r- 
kiem44, obdarzonych znakiem swastyki, z sendecz- 
iiem umiłowaniem. iBr też warta jcsi tego dywi- 
*ya, która z poza Kijowa zrotowsry 
700 fam. płosz ety, odwrotu boso 1 bez ma -tfrrrtów, 
*W rtrm nie Oohceła bez y.-yraź 20 rozfcazr 

z góry
t  nawet otrzymawszy taki, wykonywała go do- 
pfero Wtedy, gdy sprawem na „pożegnanie nie­
przyjaciela', i wzięciem 'ericów dowiodła, żg cofa 
cię tak scbie. ot z góralskiej fantazyb Te zakopiań­
skie ,górale" w ogólnym odwrocie, gdy «ipotęga 
nieprzyjaciela zdawała .się r.e mieć już granic, u'e 
baczac na możl wów straceń'a kontaktu z resztą 
arrrii, dwukrotne odtójaly B-ześć Litowski, cofa­
jąc s'ę ootetn z miną czupurną, jakby szli na 
paradę.

W ten sposób doszli do Ti/lejowa nad Dnie­
prem, gdz'e w oeóhitl ofenzyw'e w dniu ló siec 
pnia sforsowali pod Kockiem Bug, borąc Luki. 
Siedlce. Sura?, Bre'sk Białystok.. W krwawel
walce Pod Gródkiem rozbili Trockiemu dwie wr - 
burowc brygady, umrrżl;w :ataę w ton sposób p*ze- 
frapowaiile się naszej armM.

Wiele do lej dżvelnośei żołnierza — stwier­
dza *en Galica — przyczj nią sie to, że jest on w 
dywtzyi mającej już swoją tradycye bojowa. 
Dlatego też bronimy s'ę wrzelkicmi sifcrrw przed 
oznrczanleni nas }cdvnie Zimną porządkową ey- 
fca „Strzelcy podhalańscy" to me pychota zwyk­
ła, lec*; specya'nis i dp soecyałnych zadań prze­
znaczona i wyszkolona formacya, podobna do ta­
kich Vnen?Sgrów“ i innych tego rodzaju wotok 
*wt wszvsfcktcb armiach. Zatem # e  — broń 'Bożo 
—• dla jakiegoś scraratyzmu dzjehrcowego. tocz 
tdla. zachowań a tei m l3rwidu?,lno>śri, Hóra n takch 
Jednostek bojowych tak bardzo dodatnio i stt- 
CTStywme działa na żołn:erza, zachowujemy n^zą 
nazwę.

Pro-’mv o wy‘aśmenłe nam syturow obecney 
Na rozłcżonei przed -sobą szczegółowe! '■ trtaoie 
wykreśla nam gen. Galica linie wo»sk' s w ć h  i 
przec.wnika. Oddziały dyw.zyj. podhalańskiej biją 
się teraz rówiocześnie w dwóch miejscach: na 
północ atakują zewnętrzne forty, chwiejącego się 
juz Grodna, szczegó'nie dyabeinie sdny fort 
czwarty, a na wschód wkraczają właśnie do In- 
dury, gdzlfe toczy słę zacięia bitwa.

O ogólnej sytuacyi wyraża się gen. Oalca 
opty mistyczr.ie z n ozachwiaiią wiarą w doskona­
łość planu Naczelnego Wodza. Przy ?nosobru,‘ś::i 
rzuca zdanie, które wprawdzie zdarzało mi się 
Jtrż parttkrotrie słyszeć ale k.óre pochodząc z ust 
tale autorytatywnych, ma swe domośłe zna­
czenie:

— Nie jestem Piłsudcźykiem, me naieżafęm do 
pierwszei brygady, nić mogę więc być posadzo­
nymi o srr oTttricżość, a ośw^dtram oanom, że 
póJSnfc. no Kijów było — śwtedomfe czy n eśwfa- 
dum i — p-awrieeftm geniatnean, które tfełyUto 

Hłfc, a1® 1 c*łq F -r-)pę ocaliło 
jeśli nie od zagłady, to yd przewrotu, z którego 
przez póf wieku byłaby się nl« podniosła. Wszy­
scy strategicy przyświadcza); dziś że tylko dzię­
ki teuru, żeśmy nie dali dokończyć Rosyi przygo 
to w ń  jut dawno i .na wieika skalę zaczętych, o- 
całeliśmy. JołazeMa byłaby mac; zgniotła | prze 
pzta po t asc by zburzyć crły ustrój eu~opoJsfai; gJy

O  r  o  cl n  a.
;a wojennego frontu północnego).
byśmy ?)ę byU dali uśflć pnzirOm tch chęcł 
pokoju.

Na zapytanie o cktywność przeciwnika o- 
śyąadcza gen, Gal ca, że pomimo zniszczenia 
przez tyaęzą ofenzywę ogrorrmej części artyiery 
bolszewickie;', duch w pułkach komunistycznych 
wciąt się trzyma
Bołs jww ̂ ay stapiają obecuic cpór więk°Ły, niż 

rod Warszmo, 
dowodzi to, ze mają bardzo dobrych na wszyst­
ko zd®cydow anych oficerów, zapewne niem e- 
dcich, Wczrirai naprzy"ęład dwukrotnie atakowaJ! 
wieś K„ z które' ranc .ch wyrzucibśmy, a szli z 
takim impetem, że dz:«ń ten przypominał epizody 
z włoskiej ofenzywy To też straty w  ostatnich 
d^Sach są ntie-staty, banJzo ŵ -kI ?.
W ciągu dwóch dn* poctry/ullśmy ctzterech ofice­

rów' 1 27 żoł^iarzy.
W walkach o Odelsk i Indurę padł i<-pt Swiątecki, 
Jkr^ćdica 1 bąrmiu i p w ’. Karaś,, dlowtóid̂ a Ul 
komp. tegoż, pułku. Kanni zostali Fpor Kaszko i 
ppor. Woftanowicz, w walkach o BielanyjZespl- 
c:w z3ovs*tal zi,K:ty aidiiuban*! ppot. Lehr, a 
pod Kuźnica zg:ttiął wpt Kwapniewski, został cięż-- 
ko ranny pcbor. Skalski i lż*j ppor. Klernan.

Poznajemy jeszcze szefa sztabu dywizji '".aj. 
Kawińsikiego, o którego nieprzeciętnych zdolno­
ściach słrateg’e7.nych "łyszymy od rana z wielu 
s*mn i kapfmna Wegnera, szefa siziabu aoe- 
r^rą-hnegn, yoczem ziaotfszy w menaży 
oficerskiej obiad, jedziemy w dalszą arozę Jesz­
cze około ?0 kim. dzieH na? od celu podróży: linii 
bojowej. Przebywamy ją w niesłychanym pędzie, 
nie spotykając po drodze, innych przeszkód, prócz 
okropr e zeszpeconego pociskiem armatrim, na 
pół zwęglonego trupa końskiego, który zalega w 
ipoorzek drogę Padł zapewne przed kilkunastu go- 
dzioamk jfek tego dowo-dzf to, że nie zatruwa jesz- 
c-zą pow:ctrza.

Przejeżdżr.jąc przez Kuźnicę, atakujemy ja­
kiegoś .porucznika, który je,°t tak -uprzeimy, że o- 
fi?r’owl,ie się ciceronować nam na dalszą d-ogę. 
Dowódca kompa.ti;; saperskiej por Unger — tak 
sie nazywa nasz nowy towarzysz — objaśnia nas 
c położentu Jesteśmy na głównym trakcie, idą­
cym wprost dn Grodna. Wczoraj tu toc-yfy się 
zacięto wałki Dziś już idyliczny spokój — odparto 
'bo!szew'''fów o całe 5 km. Jeszcze sirotykrmy po 
drodze jntd-ao" w to «ąrną dHige ani/tr, cfiowóH "9 
pmfkrov. Wobia^dld-p^n. z którym za<wfer»my 
znaomość i znowu kontynuujemy naszą podróż. 
Dosk małe iuż słychać armaty gdy rta jakimś 
skręc*e zgromadzeS oficerowie i żołnierze dają 
nam znać. że jechać dalej nie wolno.

Wałka o Grodno.
Odrazu rozumiemy. Droga .prosta, iak na 

obrazku, płynie przed nanto aż' ped sam noryzont, 
gazie wjdać gotem — (irodiyi, ^ddaJcne
od nas ,0 l̂ i ktn. Jeętośmy na toj samej wysoitości, 
co i to miasto, a oddziela nas odeń jedynie dohna 
N'emr»a, gdzie właśme toczy sic walka Rzecz ja­
sna, że dalsza podróż to proste >zaień.:two, gdjż 
stajemy się wybornym celem. Wysiadamy w’ęc, 
by stąd obserwować, co i jak s:ę da Nietety, uie 
wiele tego, Tylk0 na widnokręgu słup dymu. Mó­
wią, ż? pali się prredm'eśc:e Grodna. Natomiast 
dla ucha fo mamy wiele urozmaicenia. Stoimy w 
wśrodiku mii „(połwanych batery' 15-sto cm. 
Zaczyna się huk. którv o-, chwiia poraża nam bę­
benki. „Paz. dwa, trzy cztery44 — wab systemc- 
tycznle co jakiś czas któraś z tych żelaznych „Ja­
gł su", „Zoś4 czy „Teitonen" litewskich Zfeżdża 
gad. Gafica z maj. Kaiwińsktrr., poznajemy pułk. 
Truskołaskiego. i«st bułk Wrób'*wski. Ftośród 
tego ognia na mokrej trawie pojawia się olbrzymia 
płachta mapy i tgszyscj ci, niemłodzi już ludzie u- 
kłndają się nu ziemi, omawiając dałszy plar.

--- Gdj-by tak bolszewicy puśGłi kftka granau 
tów — mówi któryś: z młodszych oficurów — mtr- 
gl^by zrrblć ładnego „Haupttreffera".

— Myśhsz? — Dziwią się tamci. — E, gdzle- 
by hn się chciało 1 stndyu^ dalej mapę.

Tymczascm na gościńcu ruch robi słę coraz 
większy. Przez lune*ę widać rannego żokiierza 
naszego. W tej chwili jeden z szoferów i ilku żoł-
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irierzy ofiarowują pojechać po niego. Nawieź* 
dża znów samochód ciężarowy, wiozący zapa* 
karabinów maszynowych Rzecz ninada, gdy^ 
trzeba je dowieźć do .pierwszych linii.

Na horyzoncie pojawia się znów pancerki, 
nieprzyjacielska. Jest już odcięta od Grodna, ale 1 
tak groźna. Ogień naszych dział koncentruje się 
teraz na nią, ale napróżno. Ktoś p zynosl raport, 
że bolszewicy znów jakiś mosf zerwali. Wszyst­
kich oczy zwracają się na por Ungera, Znowu ro­
bota. Już cztery noce nie spał, pod ogniem karabi­
nów maszynowych stawiając pontony. Ha 'rod­
no, pójdzie i dziś.

Na nieb:« uw:jają się jakieś .podejrzane samo 
loty Nasze czy nieprzyjacielskie? E, pewno na­
sze. Tamci nie maja czrau na wycieczki. Staje się 
bardzo chłodno, wiec żegnamy się z gerernfem 1 
pułkown‘kikami Wróbłewsk:m i Truskolaskirr. 1 
wracamy do Kuźnic na herbatę do por. Unge-ra.

Późnym wiecz-o-ręm.po przeszło lOO-kik/metro- 
wei wycieczce dojeżuA-3tnv do ,domtfM, fj. do na­
szego pociągu na stacyi B,

,Tan Gełk1

Co na to endecy ?
W ^M KANA D E P E S Z  N A CZELN IK IEM

A MILLERAMDE.M.
W a rs z a w a , 28, wizaśHUk. 

{DAT). .Naczelnik P a ń s tw a  w y s ła ł do  pre­
z y d e n ta  republiki fran cu sk ie j M ile ,a n d a  n a s tę p u ­
jącą d ep e sz ę :

W  chw ili, g d y  zo s ta ł P an . P a n ie  P to rz jd en ciu  
p o w o łan y  na p ie rw sz e  s ta n o w isk o  reą^b P h i f ra n -  
cuskiej, s z c z ę ś liw y  jestem , że m ogę w*yra.jf!ć s z c z a  
r a  rad o ść  że n asze g o  w i* lk iego  '-p rzy ii::er*ef,e«  
re p re z e n tu je  ten , k tó ry  tak p rz e w id u ją c o  k l e r w a f  
po lityką  f ra n c u sk ą  w  m o m en tach  g ro źn y ch  dla 
pokoju ' b e z m e c z e ń - tw a  E u ro p y , o raz  któr* w  
ciężk ich  dla P o lsk i chw flsch  u ż y c z " l  jej porrarctA 
•P rrncyi, najzupełn ie j zg o d n eg o  z tra d y c y jn a  fr».iK 
cu sk ą  p ro y ja ź n ią  dla m ego  k ra ju . P b s^d ak i.

O dpow iedź  prezydenta republiki francuskiej 
o p ie w a -

Je«tem niezmiernie wznrszorv żytzentołrtf 
znakrmWego f'«ciziefcił a Paó^toim. którwrp t iU e r it  

wojskoww johrorił kraj od łnwatz\1. S łu sm Ja
wSDomi. ;a P an , P an ie  E k sce le n cy c  o m oich uczu-. 
ciach dla P o lsk i, Ictóre są  u czu ciam i ca łe j Eratacyf. 
J e s te m  w y ra z ic ie 'e m  w oli m ego  kraju zwracają® 
się do W asze! E k sce leu cy  z życzen iam i dla jezo  
o so b y  i u zttetomi. jak ie ż y w ic  dla w e lk o ś c i,  po ­
m yślnośc i i poko jow ego  rozw oju  p e łn eg o  c t w a f j  
N arożu  P o lsk ieg o . A. Mflleranld.

? F ERY  EN D EC K IE SK O N STER N O W A N E.
W arsrnwa, 29 września 

(T“*eff.) (m ) W  -fką kc .uste rnacy t; w y w o ła ła  
w  sferach  n a m d r w o  dem okratyczT rycłi w-iadto 
m ość o d ep eszy  k tó rą  p rez . R Teczy p esp o fIte j M'l- 
lorandi n a d e rfa ł do N aczelnika P a ń s tw a  PUstwłskte 
go, W  o d ro w red z i na Jieo-o g ratuT acye M l t lc  imd 
d z ięk iśc  za  ży c ze n ia  znakom  te m u  W o iz"wf*. 
ik^óreigo ta le n t vzojsikowy i p a t r i o ty z m  u ra to w a ły  
O jcz y zn ę44.

D n ! ś  1 9 2 0

7 tsiIrzB F il^ A T E Ł A  Ejjtai 3
po ««nach iliH isr-k Ii

-  u d z la łim  JV łchs owsh *j>o, Stortiufclaw lcss, W in - 
dyczoure!, N rakow iklej, J e n  .lei, Ć tec^jft* Jel, 
N eukiera. — Taftct, kuplety, nłrśnł, m onologi oraz 

znakom ita rćwla « 1 ak d e p. t.

„Mmy s$ do Rupf
Bilety przy k ja le  to« ~u od 11 --1 1 od 2 - 4  Począ­
tek o *od i. 4-ej. — W ieczór m Jak zw yk li pregrao^ 
n ezroiwłiofiy. — ż*j*tr :;r znakotn.tzgo komika Cłt»- 

rajleńsklego.
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SPOKOJNY NASTRÓJ OBRAU SEJMOWYCH
Wajrs raira, 29 wrześnią.

(Telaf.) (m) Spór międfcy prawic? a lewicą o 
racyona^nc’ k^estyl sejmowej w chwi1:, gdy w Rj’ 
<tze rozgrywają się wypadłe, jjy eEkiigo <fta pań 
stw? znaczenia, zastał załatw m y  krakowsk® 
■targ i;TL Zgodw b o  yę, ze ,ne mz^e posiedzenia: Setj 
■mu c ibywać się będą tylko ratz w ty&uidn u. we 
wtorki. St;“k> się to dzręk. pośrednictwu, marsza* 
ł„ >. który potnefł wytłumaczyć narodowym demo 
kratom, że ich zapal konsty,ałcy*rry w obecnym 
momerv\e mole więcej szkods ‘ć i*ż przyioeść po- 
żytku sprawie narodowej. Te godow e “entfsncye 
n e pcaziialy bas wpływu L na wtarJw^em posie­
dź enm Sejmu. acak«t"-.ek poruszone sprawy w m 
nych wypadkach riejodinokrotn e mogłyby dopno- 
wadrtć do wybuchu, tym razem posłowie nie 
prze rr owali sftę niemi zbyitrcio, bak, że spór o r&s- 
d r  koiistytucy Jte, prowadzony z tryb-my sejm, - 
wtft roki racae- w 'ażerate sporu aLadeimddego. 
H e a W  i narwę ożywić law posełskieh dr. Putek, 
Który órimafał się p1 zbawienia księży pra-w wy- 
borczj eh, powcłunąc Się na komstytucyę państw 
Itachtiutficłi Postawie chłopscy, którym angrnnenr 
Cacyw p. PftJka niezwyite przypadła do gustu, 'tyd 
ko objwwanr wes^łopc, wyraja 1 swctje ukonten­
towane Reszta zaś Izby .lochała jioi/aźfiwre 
słów mł deyo ^ostta nie przeimulac się t°m 
ttipełn.e Dopiero na końcu posiedzenia ławy po- 
eeftskle nieco r ę  ożywiły, a to gdy w formie wn o- 
sk» n .głego poruszono sprawę Gdańska p rz ^ a -  
Jtowmi-a żywiołu polskiego na Warni Dyskusyi 
V tej sprawie przysłtrchu—ajł sSę pinie z ław 
WiflisterynJoycb min spraw zagi Sapieha.

WNK)Sn NAGŁE W PEJMI”
Z ohrad 1SS posiedzenia.

Warszaw- 28. września.
dPAT). Posiedzenie Sejmu 168. początek godz, 

1.25 poorł
Po odczytaniu intirpejicyt przystąpiono do 

dalsze] rozprawy nad ustawą konstytucyjną.
Przystąpiono d<, wniosków nagłych. Nagłość 

wniosku klubu Z. L. M. w sprawie Gdańska poseł 
M, 9iy«te żąda natychmiastowego wcielenia nrzy 
'znanych Po.sce traktatem wt -salsem praw do 
Trraaącai gp zawrzeć kon"rencyi połsko-gd^ńskiej. 
P. Brejski pcpierąwc wniosek, domag; się gwa- 
TŁncyi, te na przyszłość w Gdańsku uniemożliwio­
na będ-etc wroga postawa przeciw Rzeczypospoli­
tej i jej obywciHotn Nagłość wniosku i r«zo!ucyę 
uchwatonc.

P. Hr i  im eniem klubu N P. R przedstawia 
nagły wn osek w spraw ie pleb scytn na Mazurach 
t Warmii, wychodząc z założenia, że plebiscyt był 
komedyą, żąda jego rewizyt i wytouzeri a całej 
sprawy przed forum Ligi Narodów.

P W -yłiowiak stawia nagły wniosek w spra­
wie szeregu gwałtów niemieckich wobec Polaków 
w Nadrenii i Westfalii

Po odesłaniu szeregu wniosków do właści­
wych knrris”i  posiedzenie zamknęte Nasteone 
posteć.-Mne odbędzie się we wtorek, 5. paździer­
nika br. o godz. 4 popoł Na porządku dzienn™™ 
będr pb^rwsz* czytania projektów ustaw o konsu- 
atach, o Środkach transportowych i o współd^el- 
teach, oraz dalszy ciąg rozpraw nad konstytucya.

się posadzenie Rady min sltrów, m którym oma 
wlatwi sprawę półLyM zagranic nne-j .oraz mstruk 
eyę dJa deiegacyi pekoj. połsk ej, która udaae się 
da Suwałk, celem rokowania z Litwinami.

MIN. SAPIEHA WRÓCL Z FPONTL.
V!arsza w2 20 wnzieś”ta. 

'(Telel) (m) iflln, spraw zagrań. Sapiei-a 
wnócil z piodlróży na frora gd zio zdawał rHacyę 
Naczieferikowii Pańs' wa o sytuaeyj poetycznej.

PREL, WITOS DZIS WRACA DO WARSZAWY.
Warszawa* 29 września 

(Tełej.L (rr) We środę oczekiwany jest *7 
Warszawie po-wrót pr«2. ra:n. Witosa z Galicy; 
wschodnio.]

N. P R ZA .TF.DNO^BOWr^CU.
Warszawa 29 września 

(Tfetęfi). (m) Klub poselski narodowej pajntyt 
robortwjcziei uchwalił przy g^osowaniiu wad kaunjsty* 
t e y ą  oświatdczw s!ę za jeoir- z row;ścią.

NO WE rREZYDYf JM N. P. R.
Warszawa, ?8. w^ześn^a 

(Telef.) (m) Klub posefst n? rodowej paTtyi 
rnbottiiików yybrał prezesem posła Chądizyń- 
sCdegr, w^eprezesami zaś posła Bachcwiaka i 
Rajce

NIEPO ROZUMIFf.lA W ZJFPNOC7ENIU 
MIESZCZAŃSKTEM.

W arszawa 29 wnaLś^fe.
(7 elef.). (m) V' ( ukfejach aegmowych ppowL 

da tą o u aporozumictnaach, jakie w / łon: iy oię w 
Zijeiclłnpczemi Mies-«rziiińg’.2ienł Khib ten ma P<xR 
bnc ifciyć nEiezadowolony z polityki! swego p ;jz  p, 
R^Reta i n:otyjko zaltnierza puzbaiwić go rrezy- 
den^im’, ale tafiom wj4uiiczyć z *rakcvj poselskiej 
W.'“vSamość 1»e ncyiuLemy -na%ate*e z obow,ązJcv 
dzwe tirufearsknego

DELEGATEM PKP. W  KOMISYI SPRAW ZA­
GRANICZNYCH BAWOROw SKl.

Warszawa, 28. września 
<Telef) (G) Na posiedzeniu P K. P  po deflnh 

tywnem ustąpieniu p, Dębińskiego z komrsyi za 
granicznej klub przeznaczył na jego nrejsce Pk 
Bąworcwsktego.

LEśWlDACYk WARSZJ! WSTIEJ ST RAŻY 
OBYWATELSKIEJ.

M'arszawa, 28 wrześnln. 
(P7:T). Wedle „P-zeglądu Wieczornego", or- 

ganizacya Straży Obywatelskie^ zostanie ziikwi* 
dowana 1. października br.

UKŁAD KOMPENSA CY INY AUSt r o -POLSKI 
ROZWIaZAW.

Wf»rszawai 29 wńześnSs,. 
(Tol< l ) (m) Jak sjychać Minfcti ryum prze­

mysłu i hendlhi przystępuję do Ikwidiacyi urzęd*. 
natfcy haud^wegn w W:edna. 7 drem  I go paź- 
dzdermka fc. t. rozp-ict nę s’ę zupełna lkwidacyą 
pofsikiei misyi ha-ndlow-ój w Wicdnu. rńwuicz u* 
kład kojfjpftazacyiny pomiędzy Austryą a I^Iską 
będziy rozndązany. stosunki zaś między obr paA 
srwami ułożą isix i.a zasadzie wolnego handlu.

N i e m c y  c h c ę  c d v v ! e c  p l e b i s c y t  n a  Ś l ą s k u  I

A 'g l8* podoł*no żad a  przyspi?szen?a go!
Byt<>m, 29 września 

(iPAT-1 7 pcwodu części: wego s' ra.Jku wyvn 
! łanego przez kcmirristów nieniieckidi. p sze ong:an 
nąrodcwej par.tyi robotn. ,jF'o8&k“, wj ..hodzący w 
Katowicach, c następuje: ,JsT e możt być dwódh 
zdoń cc do tego, że chr/i a obecna jest dla- G. Ślą­
ska poważna i to z różnych1 powodów. Przede 
wpzystkiem ze względu na utrzymanie spokoju i 
porządku, i ze wzgl.ędiu na zbliżający się termiti 
plebiscytu na G. Śląsku N etr< *m dhodzi przede-

wsrvsdkiem o to, aby w  ctowft' tak poważne’ jak 
obecna, wywoływać ciągłe zaburzenia na Śiąsfctf 
i odwlec -przez to termin pieblscytu.

Bytom, 29 września^ 
ifPAT.) Pisma n emieck e przynoszą wiado 

mość że Rada ambasadorów zapreponuwała 
mir p'ebiscytiu na C*. Śląsku w drugim tygodniu 
lis' opada. Pbaohne Anglii a domaga się jak naaryv 
cMęjszęgo iprzeprowaidizema głosowań a

Wieści z Warszawy.
POSIEDZENIE RADY MINISTRÓW,

W TSB&wa, 28 września. 
CPAT.) ,-Narók?" p daje: Wczoraj pod prze 

v ■ Wk ctwe-n wieem.nrstrr! Daszyńs- Sego odbyło

MASOM’A UCIECZKA NIEMCÓW Z G. ŚLASKA
Wiedeń. 28 września. 

<Te'ef.) (G) Dzienmki tutejsze donoszą z 
Wrocławia, iż w osłatnich di ach przybyło tam

fprzeszl t 1000 rocPzm tuemfeoklch z Górnego Słą- 
ska. Objawia się obecnie masowa ucieczka N em- 
v’ów z Górnego Śląska

Echa brukselskich obrad finansowych.
JAK OTWARTO KONFFP.ENCYE 

BRUKSELSKA?
Bruksela, 24. września.

(Tel. wł.). Mała sala przyjęć belgijskiej Izby 
deputowanych zapełnona jest delegatami korie- 
rencyi finansowej 30 państw. O godz. 3 popołu- 
dniu pretydent Adpr otworzył konferencyę. Nad 
fotelem prezydenta w'dnieje belgijski^; hasło 
„L‘union est la force".

W swe] mowie nowdalnej prezydent Ador 
wyraził przedewszystkiem podziękowanie j zado­
wi belgijskiemu, prezydentowi M n-strów Deląj- 
croix i nieobecnej paTze królewskiej. Zapewnił 
również Radę Ligi Narodów, kitóra byłą mieyaty- 
wa du korferencyi o wdzięczności zebranych.

Przeszedł następnie do skreślenia trudneco 
położenia Eurocw i całego świata i dał wyra- na- 
dzie’, że zgromadzenie tylu rzeczoznawców znaj­
dzie oczekiwana p ’tnoc, mówi o hiflacyi ł kurs—ł 
woksło -̂w"ctn ; p 5sL i . "5b > wspólna akcya' 
wwyctklcłi naród>*' I:źć :;xiżdi--’ryjScid z fi­

nansowych kłopotów Podniesionym głosem o> 
świadczył dalej, że 1 wesłye, mt^nlowa- przsz 
traktat w,”tstNski nie b^dą tu posluszane. Kont er en- 
cya ma mieć tylko chanucier lech^zrry. Je] za­
daniem będzie także znalezienie środków ce^ro 
umożliw*i«nia paóstwom wyczerpanym przez woj 
rtę wywłązan.ą się z ich zobowdazań. Państwc 
wojmące i neutralne muszą się połączyć, dla n- 
nikmęcia ruitry tinansowei. Warunkiem tej zgo­
dności *st jednak caflrowfte sfpdnierie znbowtą-

zawartych w trautacte p Rbowym.
Po mowie Adora premier Delacrtrtr WygtosU 

orzomówienie. doskonałe co do foimy i nader 
zręczne, tetórago m?'śl iprzewcdf-a siresacza się 
w zdairńi: „Ludy czekają na owoce nasze5
pracy".

Dla dalszego toku kooferencwi będzźo rzecz 
decyaujr.cą. c z , w nafblttszych dniach przyjdz 
do utworzenia komtsyi. Roz5irzyginięcie zależne 
jest od Francuzów, którzy do kwestyi utworzenia 
kom syl odnoszą się dość sympatycznie.



flr. 5460 „GAZETA P.7KANNA".

leszcze fjrlKa dziś, latro i piotrze 1 l r.
w y ś w ie t la  K in o te a tr  „ K - O P E R N I K " ,  K o p ern ik a  9,

w s t r z ą s a j ą c y  r o m i n s  w  5 * c i u  w i e l k i c h  a k t a c h  p .  t<
W głównej roli ar­
tystka wszechświa­

towej s!awy

BILU ILU!.EMSTA OGNIA
ileferajsłii dramat w< dlu^ Stara, o T e s ia n tita  w 4 wielkich tzę£ i&ch p. t.: 
,OSWOBODZENIE JEROZyLiMTw, w którym bohaterka drama u piękna w d w «

JUDYTA z BETUUI
Holaiernesowi głowę jego własnym mieczem nc ęła.

Mm ni; knuH ujtitiia art. aier. aslsal a a  iircta?. P'JRLA 0E1TH
Wytworny kinoteatr „ M A R Y S 1 S Ń X J Ł ,'» p lac  S m  elit i i. 3.

Na ogół wszyscy obecni odnoszą wrażenie, ie 
Ogromne naprężeń e, które zapanowało ipc< konlfe- 
rencyi w Spaa, popuściło nieco-

Po pierwszem posiedzeniu cdlbył0 się u bełgij- 
skiogo mimsftra prezydentów wielkie ntiędlzyiiarń- 
dorwę przyjęcie, ma które izaproszomc. również de- 
łegaryę łńemieclmą. Sprawność wła<łz i biur me po 
wast, wia nic dio życzenia.

TYI X> JEDNOGŁOŚNA UCHWAŁA OBOWIĄ­
ZUJĄCĄ.

Paryż, 26 września.
'Tel. wł.) Koaferencya brukselska uchwałKa, 

ażet r stosownie do propozycyi francuskie] tyłka 
fadtsgffośrie powzęte uchwały przedłożone być 
mag t Lidze Narodów lalko ofcyałne rady k-onf-e- 
re*u Ł Wszystłae inne wnioski będą tyłk > przed­
łóż* te ogóftoikow-o z skreś-kmiem ich stanów ska. 
cm . wymienieniem, laką większość wykazały. U- 
d n  jtono również, te  każdy dełegat fyik ;; jeden 
n z  rtotże przemawiać na ten sam temat, oraz, że 
fęzyi r francuski ma być -oficyaSmym językiem kon- 
teren cyt. Każde przemówienie tłumaczone będzie 
PQ aągietekie.

DELEGAT ANO. PRZEDSTAWIA PROGRAM 
POPRAWY SYTUACYI.

Bruk seta, 29 września.
|PAT.) Hawas. Delegat angielski przedstawił 

«e& taoufereacyi f nansowej sposoby, którymi — je 
Co .adlanem maśnaby poprawić syt-uacyę ekono- 
kntasr*. -

O KREDYT DLA PAŃSTW WSCHODNICH.
Warszawa, 28. września-.

{Telef.) (O) Wedle doniesień z Paryża na 
fconfereocy: w Brukseli Stany Ziedn erom posta­
wmy wniosek o udzielenie kredytu państwom 
wschodnim. Szwajcarya zaproponowała utworze­
nie banku, i emisyi- bonów między parodiowych w 
walucie szwajcarskiej. Dnia 1. października kon- 
fereneya przeprowadzi zbadanie finansowego po- 
łożeiwa państw irrteresowanych a dnia 2. paździer­
nika będą rozważane wnioski, mające na celu u- 
dtyłeae przesilenia finansowego.

BBLANS CZECH BIERNY.
Berlin, 28. września.

(Tfelef.) (G) Na konferencyi brukselskiej dele- 
gacya czeska wskazywała że republika czeslka ma 
miliardowe dług:. Obrót not państwowych wyno­
si 8 miliardów. Bitans płatniczy jest bierny. Czesi 
o własnych siłach nie megą wyjść z iego połotże- 
n a i proszą o długoterminowy kredyt! Deiega- 
cy» Jugosłowiańska przedłożyła finansowe poło 
żetńe w Jugosławii i przedstawiła ie jaki bezna­
dziejne i prosiła rówńeż o kredyt H sapania, 
Szwaścarya i Dania użaJały słę na drożyznę su- 
aowców.

BURMISTRZ CORKU UMIERAJĄCY.
Londyn, 28 września. 

(1PAT.) Burmistrz miasta Cork jest umierają­
cy. Wczoraj 'odwiedził go arcybiskup Max i u-dizie 
Hil ma ostatniego pomazan a.

Londyn, 28 września.
(PAT.) ,.DaiIy Expres“ donosi, że burmistrz 

miasta Cprk został przewiezony ze szpitala do 
więzieńa na rozkaz angielskiego ministra spraw 
wewn., z wyjątkiem lekarzy więzercnych i dozor­
ców nće dopuszczają do niego nikogo.

N A D E S Ł A N E .

Im 1 1, mmmm
SZCZOTKI d  - m Iosó zęo ó w  i r»v , G R ZEB IEN IE, 
B -Z Y T ttY  i M ASZYNKI G iL ET T E, \F O D Y  k o -  
leńsid  , te a ie to w e  i do  w los iw  BRYLANTYN.A 
■ E aR U A  cio w łos w, KREMY do  rąk  i tw arzy , 
P E R ; UM Y o ry fiiru ln i f ru n cu sk  e  i na w « f ,  MYDŁA 

to a ie t.iw c  k r  jow e i f ra n e n s  ie d o s 'a rc z a

DROGUERyA i PERFUMERYA
Wfa 8L :'szh% Sfado skleoo

L ó w ,  Mot*? dseof'5®’a  19558

JADA UŁANI,
(Z ćyfldu: .Piosnki żołnierskie").

Ach cóż tak dzm ni 
Na rośnej błoni?
Ułani, ułani, ułan. to.
Brzęczą ostr-Ogi
Uciekać z drogi
Po rdh, po ławę, po łące mkną.

Ach cóż tak tętni 
Chłopcy namiętni 
Ułani, ułani, ułani to. 
śmieją się lea,
Dzw ni szablica
I srebrne ostr gi w słońcu się lśnię.

Piękna panienko 
Otwórz oki enko 
Ułani, ułani, ułani to.
W ęc kwiat pąsowy
Rzuć im n-a głowy
Całuska im pcśł j rączuohną swą.

Wszak to nie obcy 
Lecz nasi chłopcy 
Ułani, ułani, ułani to.
Z wdeiką paradą 
Na wojnę jadą
A lance z ochoty w dłcninacfa im drżą.

Stanęli pderwsl 
Chłopcy najszczersi 
Ułani, ułam, ułani to.
Chcą fcraju bronić,
Wroga wygon ć.
Go ziemie nam niszczy rwa ręka złą.

5

Zniknęli wkońcu 
W gasnącem słońcu 
Co okna powleka jak gdyby krwią, 
Z cSl,nią przy twarzy 

(Panienka marzy 
Ułani, -ulań, ułani to.

Nerao.

l i R O N I H A .
środa, 29 września o godz. 3.30 po połudnto 

,,Księżr. czka czi>rdaszą“- operetka.
Śioda, 29 września o godz. 7-mej wieczór 

...Papierowy kochanek". 3 akty z prologiem, 4 raz
Czwartek, 30 września o gotdz. 7-mej wiecz 

„Aida"- opera.
- 4

Od Redakcyl, Dziś z powodu uroczystesw 
święta patrona Galicyj wschodintej, św. Michała- 
me wyjtftzć „Gazeta Wieczorna". Następny uu- 
mer „ G a z ^  Porannef* ukaże się wie azwiartek o 
zwykłej porze.

(mg) Święty Michał. Przyjechał Jak co noku, 
«a wiozę drabiniastym, naładowanym isntc dara­
mi ies-jermego urodzańi .Po dinodze wedle przysło, 
wia „kopy pospjchai ‘ d)o stodoły, dto miasta przy 
wfózł wary zien niaków i wszelkiego wanzywa 
kosze rumianych owoców i jeszcze snopy płomte' 
uiścrie barwnych kwiatów o ciężkiich, ogromnych 
głowateh. Ai-e mu jakoś jeszcze nie wszyscy na- 
M  „Gdzież gęś — tradycyjna- Michałowa gęś?", 
pada wymówka. Zafrasował sre stary... „Miałem 
eś ją, miałem — u sprawie dffiwfia się zawstydzony 
—-złapalłem taka tMtustą m  bogatem. potskiera Pu. 
morzn. Ale jechałem Przez Gdańsk i Niemcy mi 
ią odębraH...11.

Bohaterska śmierć ułanów. Z 6-go pułku uła­
nów Kanfowsktcb Polegifc śnuenedą boliater^ką 23 
hm. z zwycjięskitei szarży korniej par fiku pad Za- 
sławlom na Wotłytrńu : Padp. Witold Suftmatstó
plik. Zyginunlt Szp^egtel, kaprał Stań. Malczew­
ski ułan Jan Kaleto, o czem zawfedtamffiają w  g łę  
ttpldm żału pngrążer- oFcerowfe, potMf-cerowtu 
i ułanf 6-go miłku ułanów Kaniowskich. Gra­
bowski, 'pufflooiwmjk, .dowóffca pułku.

O u łatw ien ia  pow ro‘u uchodźcom. (Teief.^ 
(x) Krakowski Komitet opiekujący się uchodźca­
mi wysyła do Warszawy w tych dniach dełega- 
cyę, która ma interweniować w sprawie ułatwie­
nia powrotu uchodźcom do Galicyi wschodniej. 
UchoJźcy nie mogą do tej pory zabierać swego 
dobyt u z powrotem, który marnuje się, prze­
chodząc w obce ręce.

Dwa Dociągi san tarne dla Polski. (Telef.) 
fx) Komitet „Pro Polonia" w Belgii wysłał do 
Polski d va pociągi sanitarne z prof. uniwersy­
tetu brukselskiego Neumannem na cie le . Pocią­
gi te są świetnie urządzone, zaopatrzone obficie 
w lekn stwi

Śmiertelny upadek. (Telef.) (x) Z Krako* 
wa donoszę; Z okns II p. przy ul. Karmelickiej 
snadła córka radcy namiestnictwa Trzeskow- 
skiego licząca iat 17 i poniosła śmierć na miejscu

tOM UN WAT'J
Odczyt. Dzijś, o godz-. 6-tej w  Kasynie ofta

(-ui Fredry) ocfbędróe się odczyt „O maszem swy. 
oięsŁw’e steffMiowera pod Warszawą". Wygłosi 
major szitabu gen. N. D. (oddz. operac.) 9t. Kitosh- 
ietr. Wstęp d3a oficerów i przedsta-wlcieH prasy 
wiołny

Pop!s miejskiej straży pożarne). Naczefaicfwio 
miiejsikiiej sttraży pożarnej zawiadamlia, że je- 
s.enniy popis korpusu odbędzie sftę dinto 29-go 
bm. o godż. 10 przed południem ma dZMedańciU 
Surażnity Pożamne. we Lwowie.

Zapowiedz. W teatrze „Bagatela" przy ul, 
Rejtana 1. 3, ujrzymy wkrótce nowy atrakcyjny 
program, w którym wystąpią siły pierwszorzęd­
nych artystów polskich. Sensacyjną nowością w 
tym programie będzie wielka rewia aktualna ze 
śnlewami i tańcami p. t  „BUDIENNY IDZIE". 
Główne role kreować będą pp. Gierasieńskl, Mi 
ehałowski, Staruszklewicz. Ponadto występy go- 
ścłme znanego i powszechnie cenionego komikb 
polskiego Eusfachego Odrobińskiego w zupełnie 
nowym aktualnym reoertuerze.
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U  54(50. ■JOAZCTA Str. 7

ł'60*—, Berg-und Huetter 10750.—, Krupp 
1704*—, Poldihu-tte 253a,~ , Prager - Ek.en 
$390'—. Rintii 3310 —, Skoda 2520’—, Z ele- 
niewsk< 1728'—, Aaollo 6990’—, Fanto 23200’ , 
Galicyjsko Karaty 18700'—, Oaucia 29600*- 
5chodnica 15600'— ...

GIEŁIM PARYSKA.
* * Paryż, 2S wti 7*rśma

(tPAT.) Cnełam z 27 bm.: Londiyn 52 50 — No­
wy Jork 15.01 — Beśg a 105.75 — Włochy £2.75 — 
Rumunia 28.75 — Srwajcatya 3*1-50 — Pr a, :a 
20 — 3% ret»<a. franc. z 1917 r. 54 — 4% -enta tr. 
z 1917 r. 68.90 — 4*6 enta kmz_ z 1918 r. 69.57 
-  ■ h% rentfa fraaic. z  1919 r. 85 60 — 5?6 .'enta fr. 
z t92o r . 1—

GIEŁDA ZURYCriSKA.
Zurych, 29 wtrześma. 

łjRAT.) Początkowe bursa dewiz z 28 łmi : 
Bcriti i 1020 — f-rafc.. 8 75 — Iłowy Jtnk 622 — 
A-astr .TfOfiy kor. 2 10 — Bochayesut 2.— — Wie­
deń 2.76 — Hoiaradya 25 80 — Zag*za& 5 20.

Żurych, 29 września. 
(5PAT.) Końcowe kurrć. dewfe z 28 bm - Ber- 

fin 9 95 — **raga 7 90 — Nowy Jrric 632 — Pwyż 
41.90 — Bruksela 43.90 — Satokhaim 124.75 — 
Mudlryt 91 — Austr. w'4y kor. 220 — jat
2.— — Belgrad 21 — W ystaw a .00 -116 — Wie- 
de i 2.75 — IMapdya 193.25 — Lotwyn 21.78 — 
Medjralarł 26 — Kopenhaga 85 — Chrysvyaiwa 
2B.50 — Btrener Aires 234, — Z?*rrzeb 5.25 —

TOWAROWE GIEŁDY ZAGRAŃ.
IWnnsylfa, 29 września. 

tjPAT.) Gi ;łda towarowa z 27 bm : R5SŁ 208 — 
(podi 150.— — Maczka ka. ĉtfla-r- 150.—

Hrrreg 29 września. 
(PAT) Giełda towarowa z 27 bm.: Bawełna 

wr-zehj crwa 520 -  -Bawełna październikowa 535- 
fisweśna festopasK a25 Kauczuk 9.60—9.70 — 
Coprych 335—240 — Kaw? 360—335 — 1- eprz 
efcirny 250 — P  eprz. Ssały 400.

Lytefl, 39 wnt^Wa. 
(JPlAT.) Giełda towarowa z 27 bm.: 'edwnb

•owe&ki 250 — Jedlwsh włoski 275 — Jedwab sy  
■JtŁ 235 — Jedwab iapc^sta 260 — J«d*wH> ctsto 
tilcr 290 — Jedwati kantońslci ?1C

kKimYKAŃSKA FALA ZNIŻKOWA.
L t t t i ,  29 września 

ńtfAT.) ,.Times’ don "sza z N JoirJrtr Szadek 
om  iwwwó"r w Ameryce sest powszechnym przed1 
motam dJbat. ZapowediStna zuużka wynosi od 
30 io  40 prc. Sekretarz- handlowy przewiduje d-ał- 
■afy .r/E*dsdk cen. Kupcy amerykańscy są zd-?ii'a, 

kurs zwyżkowy os &ncł już swoje moociT̂ um 
I i e  teraz rastopt -nućAt odwrotny.

F^zeciW lichwie to warów ej.
Lnów, 28 września 

(J) I<Sąc za .powszechny opinią k^pcAw i prz-e- 
ntji^śowcćw we Lwowie i agoćłrre z cęrin i cafo i- 
kow komisy: bochma cen urząd ten uwtaU zysk 
kupecSr w stcsrmka procentowymi da -eny n ab i­
tego towaru, rctzumHą: tu koszt -towaru trans­
portu do magazj nu wagi. słdep i tudzei stracę 
pnzfc* wyciek uszkodzenia bsb maneo a wiec całą 
sumę -wyria tików, ktonw pomegkonc dla otrzyma­
niu towaru.

. te wjjczono zaś do « n y  na*bs d a  całej scryJ 
wyttilków arin^TłsrracyŃn cb, a w lęc l^alut, świai* 
tła u»jata, poda%ów, opłatę służby i wynagn^dfcc 
u4e kupca, bt > te są mało uchwytne, bardzo rpz- 
nrarte 1 w zglęA rien e  idh prowadtiftliy do banfzo 
icz;.y^h konttrowersy . Si oro cne jednak muszą 

być Pokryje z ceny sprzedsiży, procent -ad ceny 
nabycia tj. procert? zysku kupieckiego usfatono 
stos'"rrkowo wysoko, a  mianowtaie:

H:ndel handel 
Naiwa trw  u hu rt detJicz

1. Kolonialny i fy./no::io> 
v y t

■) masowe i pół -gonu
lub więcej 10 pre.

W cM?b 5 prc. 5 prc.
c) cukier 10 prc.

m
95 prc. 

50 prc.

% d) inne pierwszej potrze* 
by nie dejęce manra 

e) podlegające -er»uciu 
lub muncu i delikatesy 

i .  Bławatne 10 prc.
a) włókniste 25-20 pre.
b) trykotaże 36 prc.
c) wstążki, mirine towary 40 prc.

3. Odzieżowe i obuwie
a) męskie 25 prc.
b) damskie 50 prc.

. Modnie i galanteryjne 33 prc.
5. Papiero we drukarak u 10 pre.

do piaunia i rysowania , 25 prc.
wyroby {.i’anteryjne 33 frc.

6. Księgarnie, bzkolne ksią­
żki i nauk. podręczniki 20 prc.
inne 33 prc.

7. Żelazne m isawe 10 prc.
narzędzia i sprzęty tt pfc.
galanteryjne 33 prc

8. Szkło i porcelana co­
dzienne potrzeby 25 irc.
galanteryjne 33 prc.

9. Skóra surowa 10 *>rc 20 prc
10. Wino w becikach 10 prc, 10 prc.

na miarę 25 prc.
w butelkach 30 prc.
w kieliszkach 40 prc.

11. Laldemicze zwykłe 25 prc
ulatniające się lub ule­
gające łatwo zepsuciu 40 prc.

12. Zegarmistrzowskie 10 prc 25 prc.
13. Mstcryał opalowy -* drze

*vo węgiel i koks w ca- 
yrb wagonach 5 prc

w iloicrach mniej szyci. 5 pro.
w detaj licznej sprzedaży 10 prc.
Drzewo opał. analogiczn. 5 prc. 5*10 prc. 
Drzewo budulcowe 7’5 prc. 15 prc.

14. Nasiona nad 509 kg. 10 prc.
w mniejszych ilościach 25 prc.
kwiatowe ^40 prc.

Jafe z pcw. yźszego aesi&wienia wywika, sam« 
korrisyą dla r ektórych towarów przyznał* zysi1' 
na dni erny. Przy ar.ykuład: Jcolcr.ialn.ch i ty -  
DJTfcócwwych obrót im jowy M o  i cah wago­
nowy u ledhego ryfltao kupca vdzie \r nuhony, a 
czysty zyrrk 10 prc, na który zezwa.a Wcmirfya, 
rr.us jflby póósć w krocie t] sięcy. Sami kupcy do­
tychczas ta fc ^ a  zysku me ośn czai.. Przy wst-ąj; 
kadi i modnych tcwaracł’ -komisya v  rwalą a i ńa 
zysk 40 prc., przwzem nałezy inrzgJędnić ie  ehe 
cnne prrwre iiiema towam ińemodinegp i ie  'tafedr 
prawie towar odchodzi. HorenciaStiy wpro&t jest 
zysto ozn., czony przy wtnrt w butelkach (30 p rc ) 
i fdcffsskiaęh (40 prc.) Tego rodzaju ustr,łcrpem 
zysku Urrąd badnima cetr me zaskarbi sobie w*tz ę 
Ci..oóci kons'jmeutów

cznydh dio iołn erzy i pod-zucenie tych matery?- 
łów mieszkania Arnsteina i Drendera W li- 
Stad: tych była mowa o nuurudzie 3 mbionow 
marek za zamach na Naczelnika Państwa, v- nagro 
dach za nisz-zeme tiiosiów, koie; zamachach na. 
generałów it-d. Jak ślea-ztwo ^ k a z a ło  Fedoro­
wicz i Salzimun skierowali się niechęcią do swo­
ich konkurentów i w ten sposób chcidi J i im e- 
szlrodbwic Władze w ejskw e uwięziły Fedo-ro 
wteza i Sairzmuna i oddah ich sąa-ot.i cywilnym.

CBRONCA TASZYCK1EJ SKŁADA OBRONĘ.
Kraków, 28 września.

4T6‘a f ) (Q) W procesie paml Taszyck ma-
jącyn s ę we czwactek roapoczać, obr oskarża­
ne* dr, Szalaj, złazył wczorijj cirrone, W miejsce 
p. Szołaja obj^ł i JM-ottę adwokat Heśk..

SLKNO WOJSKOWE W SKLEPACH KRAKÓW- 
SK*Cłi,

Kilaków, 28. września.
(Telef.'' (O) W niektórych handlach suk w  w 

Krztoowie zauwąiono w.ększą ilość sukna wojsko- 
■Jt effo pocluodzącego z fabryki w Białej, która 
dostarcza materyałów na mudury .edyme hiten- 
daiiturze wojskowej. FYmieważ sukno to nie mo­
że być wctrocie hkiidlowrm policya na życzenie 

intendantury zarzadzata LonflsKatę łeto sukna 
Słychać, że w s p r ^ ę  tę wnntszanych fest Hlk* 
osói.

ZDchwpły napad rabunkowy.
Podstęp iło-Sz5®! — Kradzież klein iłów. — Śtntais 
czy* kobiety. — Przychwycenie podgrzane go 

człowieka.
Wiedeń- 2ś września. 

Przed kflku dniami dokonano tu śmiałego na. 
padu na dyrektorkę szkoły handlowej p. Płohn, 
w czas.a którego zrabowano je; klejnoty bardzo 
zoacznej wartości Pr^ed połuomem wezwana 
19 do telefonu, przez który jakiś męski głos uwia­
domi) ją, Iż Po Południu pizyśle posłańca z doktt- 
mentrmi jednego ucznu

P Róhff me spodziewaj^" się fóetzago, pow­
stała pa połuoniu w domu tylko ze swą służącą. 
PorLeważ miała zsuwar pójść vdeczo.em do tea­
tru przy jotowywiiła aoftwe strój j kle wory. W 
tern oo»zwal srę dzwonek i po chwili wprowadzi­
ła służąca do salonu młodego, przystojnego brn- 
neta, liczącego lat około 25. Po przedstaw <ent# 
stę pani docm\ oświadczył, iż przysredł z polece­
nia „dr Lew ingera" i iprzyr iósl jej dc kumenty je­
dnego ucznia

Po zrehowamr się młodego człowiek?, z miał 
kówała p. Pfiihn, iż musj to być i*aMś My­
ślała więc w łaki sposoi. mogłaby się pozbyć nie­
przyjemnej wizyty — N< raz odezwał się drugi 
thwonek u drzwi wphodovTch, Służąca otworzy­
ła, a <io pokpjń wszedł mężcuyzr.ą śiedniezo w ne 
stu ł-tórego zadó Kem i'y-ło umesakodlKw-.’ ołuzą* 
cą Vr chwili, gdy p. Plóbn zrozumiała grozę sy- 
tnaryi, obr.j bandyci nałożyli ma-skl-. jeden z nich 
wyciągnął rewolwer, wzywcjąc p. Plohn, by się 
,?Po’'Oóniie zachowywała, ReriołwcT był 

! ty — o tern jednak pa*i donru nie wiedziała. Chcm 
ła ratować się nc-eczką bandyci nie dopuścdł je­
dna]. do tego zdążając za r.ią do sysAi hd.

Tu przygotou-ane były wszystkie niemal 
klejnoty, a więc złote .naszyjniki, kolie wysadza­
ne przercujk-nemi perłami, pierścienie z dyam^ntaml 
i wiele, wiele pięknych i arocennych rzeczy. —• 
Wszystko to zagarnęli bandyci.

CHrócz tecb zażądali pładędzy,
P Plóhn Wzięta dwa i ir-lajresy 5 pś«wędizim 

a zdobywszy się na odwagę wyreą^iła je przez 
cukrno. Pnf-es IriasKer. bandy-ci tyin śnuały«i czy­
nem okiuaty, rzmdłr sg  na jtu j pn®ćknę i do nosą 

cljosteczihę nasiąkniętą ch‘ ofortniem- 
P Płóhn w jednej chwil* straciła przytom. 

ność. Następnie uczynili to samo ze służącą. Wy­
ładowawszy wszystkie kieszenie plętaizm łupem, 
uciekH.

iNieJłuto trwał sen p. Plóbn 1 jej skniącej. O  
budzone zerwały się' natychmiast. Wybiegły » 

krzykiem nk utrę wolfjąc mordeTcy“. ZUeeła 
s.ę ciekawa gawiedź. Przyciiwycono jakiegoś po, 
dejrzamego para, u którego ztalezłora tnftskę, — 
wskazującą, tż należał do członków tmdyckiega 
napaaa.

Na razie w zamian za klejnoty, dostała sic V* 
ręce ip. Plótm tyfleo — magika. (k)

SENSACYJNE ARESZTOWANIE W LUBLINIE.
Luftftn, 28. trześnia.

(Telei.) (ml „Dzień Palróś“ dzncsi o s*r«a 
cyjłie.n aresztowaniu agenta IV okresu poKcyi E- 
owarda Fedorowicza i h ’na îrza końmi Izaaka 
Salzmana. Fedorowicz jest oska/tony o Łbryko- 
wuo-ie an spółkę z ow ym Sałzma^em listów o- tr* 
ścj bolszewickiej i kTitmasfu odezw konumLsty-

aiCMUAIIKAT.
XVII. B. DEPARTAME1IT MAGISTRATU.

LM. 75536/2C. We Lwowie, 28. IX. 191>
LB. 386/20

Dodatkowa nprowizacya robotnicza.
Starania Prezydyum miasta o usyekarit 

artykułów na zrealizowanie deputatów żywnośtio- 
u ych dla robotniKów po myśli rozporządzenia 
Ministerstwa aprowizacyi z b/X. 1919 toi ały 
uwieńczone pomyślnym skutkiem. Wobec tego
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^przystępuj: Magistrat ao rozdziału tych depu­
tatów .

Ustalona na posiedzeniu Komisy: kwa! cikn- 
■cyjnej racya wraz z częściową borifikacyą za­
ległości wynosi 11 klg. białej mą hi i 1*20 klg. 
em u .

Ws*} stkia zatem prz tdsiębiorstws i zarządy 
nstytucyi, które przedłożyły w miesiącu sierpniu 

{na wrzesień) nalełyete udtairmintowarte ii ity 
“woich prac->wmkóv mogą zgłosić się w XVII. B. 
Departamencie Magistratu ul. Piekarska I. 11,
III. piętro, celem podjęcia leglłymacyi na pobó/ 
i owyższych artykułów w następującym porządku:

Dnia 30. września 1920 r.: rzedsięleio-?two
budowlane, ciesielskie, cemuwowe, asfaltowe, 
komier*arski“, stołarskre, wyrobów z gliny, Juili 
i Meców, przedsiębiorstwa ślusarskie, kowalskie, 
wjtomW fcdar fabryki maszyn, odJewamie
te h m

Dnia 1. października 1920 r.: inne przed­
siębiorstwa prywatne.

Dnia 2. października 1920 r.' zakłady uiy- 
teczności publ.csnej, zarząd miejski i powiatowy 
i praco* nicy zajęci przy robotach u ykonywanych 
na zlecenie organów państwowych i komunalnych.

Legitymacye wydawane będą pod warunkiem 
równoczesnego przedłożenia przez odnośne przed­
siębiorstwo i instytucye wykazu imiennego pra­
cowników zatrudnionych w miesiącu wrzefcuu.

Wykazy te, które mają być potwierdzone 
tylko przez zarząd odnośnego przed się biostwa 
względnie instytucyi, będą do sprawdzeniu zwró­
cone przedsiębiorcom i muszą być dla ułatwien{a 
kontroli wywieszone w miejscu dia pracowników 
widocznem.

Za okazaniem legitymacyi będzie motna 
-tryskać począwszy od 4. listopada 1P20 r, <v

Związku Stow. spożywczych „Jedność- (ul. Lin­
dego 6) karty poboru r.a powyższe deputaty za 
złożeniem należytości w kwocie 190 Mk.

Zaznacza się, że robotnikom cywilnym za­
jętym w przedsłębiortwLch wojskowych będą 
wydawsne dodatkowe racye aprowizocyjne z za­
pasów wojskowych w myśl rozporządzenia Mi­
nisterstwa snraw wojskowych oddział IV. Szt. 
L. 158 P. W. (IV. z 14. VII. 1920 r. rozkaz L, 
cz. 34Z9i/X).

Zaruzem przypomina się że termin do wno- 
szenir nowych podań o dodatkową aprowizacyę 
na miesiąc listopad u >ływa z dniem 4- listo­
pada 1920 r. 5051

y  H lH I K lU n A , LOKALE, S S Ł I P f ~ |

1'ollśj tuw ' ‘ ~ mjr, (L lttyk r, ł l i  P«6 do wyuuf
~P, jr a a i.- Marezarisk- T . Icr./a 2. ____

T rzy  pa baje jS t/a iio  s m U m u i  śroAnaWcie, tylko » 
V — ■ <ł« w  ijądu. Wiodumożó: Moreryort, _jtc 
Walowu 1  5065

n* pokej<, kreknu- i W rur komfort, gmc dłt
ZKik, ii  W  *» w y a i  -oi*. W ia d o m o  k j * " - r c z y f u l .
YtUwz 2! 5066

Po sm k n tt pkWimcMow anc 3 pokoju z kuc^uin, r kom­
fortem, najidj^tnioj w okolicy L.ztopoda. P..< ss .e  zgło- 
aseiwo: Biuio «sto«zeń Mo«*cjfo, pioc Ma: <aeki I. 
god „komfort*. 5053
(U  fcafę umoot ntaago pokoju z wSna woj ^m.

pod ,R *  do Adiahdotruey, .Gazety T ir

|  K tlP M O , S M S D A t  W I M i f t
lOkazyat Sprzedana nową i-frontowo k: _jo djM, tu i 
1 vn < fcramwąjouym przyotouku. Wiadomo *>e Kasate- 

. flaka 11 a, Ł p .  drzwi 6. od 2—5. 5664

c EM U71 ]
dia kart *z im 'wiai a w Joaeiach wyzoi 25 kg- priyf- 

moja .1 fiuex“ Lwów, pi. Mryaoki 9, U p 4T>5

ZKffiZMBNE SKBBBNE TOM SKI
napraw a ądaniwa t u  ewyw J. I: ®TOU , 1 zb.ltr 
i  da mP ia r ts ,  Sabltafe*- .jo 1 1 -  Ku, taż 
jtsb . srebro i brylanty pk “,0 najwyższe eony. 4783
Ś p e c |
W tran i gardł D 7.  r .  R E T Z
JKfarrór** i ordyr-1 przy ni. Fra*.*y 4 a od g. 3—5. 
r  4*63

U)XII?E KAPITAŁY hipotekach, u d z ie la  
f ą ik M i  iaiarmaeyi w  kupnie i « -zjdożj — przyjmhe 

■w k n a .  w  admhdetracyr kamienice, wille i tu ,,tk.

tymn jRiHi* lik , Frim i* 1,1.
od 2 -f tj do 6-tej. 48a8

M m  sic 2i 3 rzfcoi
i  pełnym komfortem, słonecznych, i  ume­
blowaniem ewentualnie bez. — Zgło&rsnia 
w  Admirńutpacyi pod I. K. 4504

fa cto  tomstiti 
toit U  W l M

kamienicę, willę lob ma- ODNOWIĆ
łątek ziemski, mech się

r a z E « » P Ł * T Ę i
od g. 2  -6  4869

Pciiiii i  Z p ?koi
z pełnym komfortem, w pobliżu ul. So­
koła. Zgłoszenia do Adm. pod X. Y. 4503

5£© wagonów
kartofli loco Lwów dostarczy natych­
miast „POLIMEX‘ , Polski Związek Han­
dlowy, Lwów, plac Maryacki I. 5. 5056

II Dcrasątol c = !* o le  te u c ó w  
H e n ry k i B ETSIO W EJn incnga  
I  k n r a t a ś '6 « .  w i  Wpisy
przyjmuje ilę e J t l t  mi* w lokalu szkoły przy al. 
RUTOWSK1EGO 23- od fodL. 5 po połud. 5049

Ma na sp rze d a ż :
KAMIENICE IIL p. z kom,' Batorego sa 7,00C OOu M. 
KAMIENICE Iii. p. % korni. Kochanewsk 1.400.00C 
KAMIENICĄ H.-p. z komf. św. i dksłsja 1,209.CJG 
KAMIENICE IL-p. z komf. s*v. Mikołaja 1,000.000 
KAMIENICĘ; IL-p. z komf. Murarska 900.000 
KAMIENICE II.-p. z komf. Grunwaldzka 1,600.000 
KAMIENICĘ II.-p. z komf. Grunwaldzka 850.00G 
KAMIENICĘ II-p. z ogrodem Wołyńska 400.000 
KAMIENICE u-p. starą, przy uł. Kościu:*id za 5 

milionów Mk., nadając^ się do celów banknw. 
WILLE pod Parkiem Stryjskhn I-p., ze st-jniarai 

i wolnymi 5-cki pokojami za 1.6COLOOO Mk. 
WIE ISKIE G0FP0DARSTW0 26 morg. pod Lwo­

wem , z budą, ikami bardzo pięknymi i inwen­
tarzami za 1,200.000 Mk.

p o le c a  A G E F C y A

. N S T G i U  m  l . l l l .  |L
od 2 do ó-tej. 4367

SU~3S KRYBUJCSó
r - . n

POLSKIte 
POŻYCZKI 

PAŃSTWOWE
KRÓTKOTERMINOWA  
i  D U lO O T E r M lN O W A .

Spółki akcyjaej wyd ridczcl
Drukieui Spółki drnk.

[WINA!
B  W Ę «W 5S K re  I A U STK Y A t [IE ■
]  DO NAiantSSYCH CENACH ŜLSCA B
8  H a n o b l  H e r b a t y  i K h .  y  B

t l  E O M U N -1 A  R r :D ! ,A  S
w a  LIK O W I', RU TO W SK IM O  3U

PRZECZYTnjCir.
N A JC IĘ Ż SZ Y  ,iy .

SZCZUTEK
to najpoczytniejszy aziś 
tygodnik satyr, w Polsce

** """"T K■ B M W

SZCZ?JTESC
to ni ezawi s ły  orgtn  
sa t yr y  p o l i t ycz ne j

“ n n r M ia t a  m itfc . Mk ,6 
M.-oter p jedynrty . „ rs

Redaktor ' "rą*|«y Dr. POGEK BATTAGLIA.
Odp*»w. redaktor

Do jabytla w \dmlnietraryi 
u‘. Sok iła 4 01 u  w > wtzy t- 
kich rafikach I biarach d£L.n.

Za tęp.‘a redrHtnrn JtRZ Y  Ki NARSKL 
MARYAN MACHAL^KL


